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Do ?
Po raz piąty w czasie w ojny światowej w zyw a 

Ojczyzna ludy swoje do subskrypcyi pożyczki wojennej.
Silniejszą niż kiedykolwiek jest n a s z a . ufność 

w ostateczne zwycięstwo naszej sprawy, a darem ne są 
n iestrudzone wysiłki naszych nieprzyjaciół i ich ciągłe 
pogróżki.

A idzie o rzecz niezmiernej wagi, o egzystencyę 
Państw a a tern santein o gospodarczą  i m oralną egzy- 
steneye każdego z nas. Niechaj bow iem  nikt z m iesz­
kańców  Galicyi nie zapomina, że przedew szystk iem  
sobie  służy i całości sw ego  dobytku, kto daje Państwu 
to, czego  o n o  potrzebuje  do  zwycięskiego zakończenia 
wojny. O  tern winien każdy pamię*ać : i ub o g i  i b o ­
gaty, p rzem ysłow iec i robotnik, kapitalista i ten kto 
rozpo rządza  tylko d robnem i oszczędnościami, wielki 
posiadacz  i mały g o sp o d arz  rolny, lekarz i adw okat, 
kupiec i u rzędnik  i każdy winien wziąść udzia* W su b -  
skrybcyi w miarę sił.

Przy tem nie jest to  ofiarą. Bo w rzeczywistości 
nabycie pożyczki wojennej jest mczem  innerr. tylko 
najpewniejszą i najwyżej p rocen tow aną  lokatą kapitału. 
Ż aden  bow iem  tutejszy czy zagran iczny  pap ie r  p a ń ­
stwowy nie daje tak w ysokiego  d o c h o d u .  W  czasie 
poko ju  — jak się spodz iew am y już niedalekiego — 
okaże się też niewątpliwie, że subskrybcya  pożyczki 
w ojenne j  jest aktem  rozsądnej rozwagi, a to tem bar-

dziej, że jakieś zniżanie wysokiej s to p y  p rocentow ej 
jest w każdym razie wykluczone. —

N a polach bitwy stawiliśmy w ostatnich miesią­
cach skuteczny o p ó r  d o b rze  przygo tow anym  atakom 
armii nieprzyjacielskich. Rozlegle ziemie n ieprzyjac;el- 
skich krain dzierżymy silnie w naszem ręku jako c e n ­
ny zastaw przyszłości. Ale i finansowe pogo tow ie  w o ­
jenne nie zawiedzie i nie pow inno  zawieść, g d y ż  b e z ­
w zględnie  musimy wytrwać aż do  chwili zwycięskiego 
pokoju . Jeśli każdy w miarę sił weźmie udział w s u b ­
skrypcyi, spełznie na mczem  ostatnia nadzieja naszych 
nieprzyjaciół zw a!czania nas na polu f inansowem.

Niedostatki i trudy  przew yższające niemal ludzką 
miarę, muszą znosić nasi synow ie  i bracia  w 
polu w ciągu długotrwałej w o^ny.

Aby ofiary te nie byry darem ne, jest b ezw zg lę ­
dnym  obow iązkiem  każdego  z nas, dać P ań ­
stwu konieczne środki d o  zwycięskiego zakończe­
nia  wojny. Każdy choćby najmniejszy udział w sub- 
skrybcyi przyczyni się do  skrócenia  w ojny.

Niech więc każdy spełni swój obow iązek  i sp ie ­
szy subsicrybowaó piątą pożyczkę  w ojenną.

C. k . Namiestnik :
D iller.
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Nowy Władca.
Nowym cesarzem Austryi i królem Wą­

gier został arcyksiążę Karol Ferdynand, któ­
ry jako cesarz nosi imię Karol I a jako król 
W ęgier Karol IV.

N o w y  władca jest znany naszem u narodow i. 
Przed  kilku laty zwiedzał już Galicyę, gd z ie  był w ita­
ny z og ro m n y m  zapałem.

W czasie wojny stał na czele najpierw zwycięskiej 
armii we W łoszech, a w chwili w ypow iedzenia  wojny 
przez Rum unię stanął na czele armii, walczącej od Kar­
pat do Dunaju . Wszystkim pułkom  znana jest o soba  
o b e c n e g o  władcy, który własną ręką rozdzielał o d z n a ­
czenia w alecznym  obro ń co m  i bohaterskim zwycię­
zcom  na wszystkich frontach i polach bitew. Nowy 
władca liczy 28 lat życia

| Przy boku Jego włada cesarzowa Austryi i królowa  
i W ęgier Zyta z doatojnej rodziny królew skiej Bourbonów

N o w y  władca objął rządy w Austryi i W ęgrzech  
[^natychmiast po śmierci cesarza Franciszka Józefa I. 
j; ogłoszeniem  manifestu do  swoich ludów. którv będzie  
ij og łoszony przez władz~S w każdej miejscowości Prócz 

! tego  złoży w krajach austryackirh  w o b ec  mającego się 
zebrać parlamentu przysięgę na konstyUicyę, a na Wę 
grzech  odpraw i uroczystą koronacyę.

N o w em u  Władcy towarzyszą, żvcze r,ia ludności, 
by idąc śladem wielkich swoich p rzodkó w rządzi1 d łu ­
gie lata w szczęściu i chwaie. —

Franc iszek  J ó z e f  I. 
a Polacy.

•i Zmarły m onarcha  - który w najtrudniejszych w a­
runkach  ob;ął rządy, sprostał wszystkim przeciwnościom  
w długich rząaach  kierując się zasadą „spraw iedliw ość 
jest  podstaw ą  rządów ", zadowolnił wszystkie ludy m o ­
narchii i zdołał ;e m ocno  do siebie i dynastyi przywiązać. 
Szczególniejszą życzliwością cesarza Franciszka Józefa 
cieszył się tyle uciskany pod  rożnymi zaooram i naród  
polski. W przeciwieństwie do stanu rzeczy w zaborze  
pruskim i ros>jskitn Polacy w Austryi rnają od  czasu 
nadania konstytucyi wszelką sw o b o d ę  w rozwijaniu 
swej na rodow ośc i .  W Galicyi wszystkie urzędy 
już od  czasów namiestnika hr. A genura  G ołuchowskie- 
g o  przeszły w ręce Poiaków  i Rusinów Z ap ro w ad zo ­
no  język polski w sądach , urzędach, a zwłaszcza w s z k o ­
łach. N a czele szkolnictwa stoi od  r. 1868 c. k. Rada 
Szkolna krajowa, która, otrzym awsz i szeroki sam orząd , 
kieruje oświatą w kraju w duchu  narodow ym , N ajw y­
bitniejsze posterunki w monarchii zajmują Polacy, a 
w szczególności od  hr. G oruchow skiego  byw ają na­
miestnikami, jak Potoccy, Alfred i szlachetny Andrzej 
który życiem przypłacił trudne  stanowisko, Zaleski, 
Baoeni, Piniński, Sanguszko, Bobrzyńsk. Cesarz F ran­
ciszek józef 1 niejednokrotnie  wyrażał się z sym patyą 
d o  sw oich polskich po d d an y ch ,  a skanując ich p rze­
szłość, zgodził  się by „omszały w pływ em  w ieków  za­
m ek  królów  polskich  na W aw elu  stanął w odm rodzo-

I nei postaci". Nie dziw więc, że każdorazow y pob y t  
J ukochanego  m onarchy w naszym  kraju stawał się uro- 
' c-ystcśc ią  dla całego kraiu i że Polacy, pom ni d o b r o ­

dziejstw, doznanych  od  cesarza stali się p o d p o rą  tro ­
nu haosburskic i że zawsze wiernie przy tym tronie ' 
stali. Cesarz Franciszek Józef I odznaczał się mimo 
sęozfwych lat n iezm ordow aną  pracowitości? latem 
wstaje o 4, zimą o 5 ej do pracy. Każdy, kto chciał 
potrzebow ał, miał p r z y t ę p  do  m onarchy  i m ógł przez 
dw a dni w tygodniu  w których udzielał audyencyi, 
p iz e d łożyć swe prośby  i życzeń ja. G dzie  tylko n a a a -  
rzała się sp o so b n o ść ,  szlachetny m onarcha  usiłował 
ulżyć doli swych poddanych . N .ezliczone są d o w o d y  
je g o  dobroczynności.

Niema większej katastrofy Iud  nieszczęścia, przy 
k tórychby władca nie spieszył z szvbką p o m o cą  nie 
tylko z funduszów  publicznycn, ale i z p rywainej 
szkatuły. Nie dziw więc, że sędziw ego m onarchę  
Austryi i W ęgier  otaczała taka miłość, jakiej p o d o b n e j  
nie spotyka się w żadnym  innym kraju. Okazało Się 
to o rzv wielu sposobnośc iach  w chwilach radosnych 
zzy bo lesnych  dla m onarchy . Najwspanialszy jednak 
hołd, jaki spotkać m ógł władcę, ziozyiy mu w dzięcz­
ne ludy z okazyi jubileuszu 60 letnich rządów  dnia 
2 grudnia  1908 r. me tylko, w stolicy W iedniu, ale 
w całem państwie. Niezwykła ta manifestacya uczuć 
wykazata w całej pełni p raw dziw ość  słów szlachetnego 
monarchy, wypowiedzianych dc sw o ich  p o d d an y ch :  
„Jestem dum ny  i szczęśliwy, że p o a d a n e  pi' ludy 
m o g ę  uważać za m oją wielką rodzinę"

D r K K.
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Hojna śmiaiowa*
>

Podane poniżej o św iad czen ie  posła Styczyńskie- mówiących po polsku, zamiast o Polakach w Prusiech
g o  w ywołało  w prasie niemieckiej liczne głosy, wzy- to tem samem odm awiają  nam naszej odrębności
wające junkrów  prusk ich  do zejścia  z za ję tego  sta- narodow ej, a to w obecnej chwili musimy uważać
nowiska. O św iadczenie  to brzmi: za prow okacyę.

Jeżeli dalej w nioskodaw cy już dzisiaj oświadczają  
że nie jest możliwem żadne u regulow anie  s tosunków

„W Dełni jesteśm y świadom i znaczenia historycz* ,j 
nego  chwili i w p e łn e j  mierze czujemy ciężar naszej 
odpow iedzia lności na d ługą przyszłość, a rozstrzyga 
się nie tylko los narodu  polskiego ale ta k ż e  stosunek 
n a rodu  polskiego do na rodu  niem ieckiego.

Byłoby naszem  życzen iem , abyśm y w szędzie  zna- j 
leźli tę św iadom ość  i uczucie tej odpow iedz ia lnośc i .  ;| 
M ożeby w ów czas  nie był p o s tanow iony  wniosek taki ij 
jak obecnie, W każdym rażie odrzucam y odpow iedz ia ł-  j 
n ość  za n as tęps tw a  dyskusyi nad tym w nioskiem . |j

Mimo przeszło stuletniego rozdziału w  państwo- j 
w o  różne części składowe, naród  polski n igdy  nie u- 
tracił uczucia w spólności narodow ej i p row adzi: ciężką 
walkę o wolność  na rodow ą. C 'ąg łe  naruszania praw a 
ludu do wolności narodow ej były, naszem p rze iam a- ji 
mem, jednym  z zasadniczych p o w o d ó w  obecnej woj- |i 
ny świaiowej. Żywimy jednakże nadzieję, że obficie 
przelewana w obecnej wojnie krew nie pop łynę ła  n a ­
darem nie, leżeli narody  E uropy  wśzędzie do juą  do 
przekonania, że w o lność  innych ludów  nie sprzeciwia 
się  interesom żywotnym  własnego narodu .

Uznanie m iędzynarodow ego  znaczenia spraw y p o l ­
skiej jest krokiem nap rzó d  na d ro d ze  do  jej ostate­
cznego rozwiązania, k tórego  kon ieczność  o b e c n ie  s o ­
bie ogólnie  uśw iadom iono. Ta konieczność  uząsadnio 
na jest nie przykazaniem sprawiedliwości w o b e c  nam  
d u  polskiego, lecz interesem m iędzynarodow ym , jako 
ogo lna  gw araneya  pokoju .

Manifest Jego Cesarskiej Mości cesarza Niemiec 
i Jego  Cesarskiej Mości cesarza Austryi przepełniają 
nas zadośćuczynieniem , pon iew aż  powstał z światłości 
tej konieczności i w zasadzie uznaje praw a nai odu 
polskiego do u tw orzenia  sam odzie lnego  państwa.

Jednakże wniosek ten potw ierdza  podn ies ione  
z Wielu stron wątpliwości i obaw y, że tylko część 
n a rodu  polskiego wejdzie w posiadanie  wolność* 
narodow e] i że nawet u tej części w olność  będz ie  
tylko nominalną. W edle woli w nioskodaw ców , tw orzą­
cych większość tej Izby, maja być tw orzącem u się 
państw u  polskiemu n iebaw em  nałożone tak liczne 
więzy na polu  w ojskow em , go sp o d a rczem  i ogó lno  
politycznem, że jego w olność  i sam odzie lność  będzie  
tylko pozorną .

Zresztą J a l s ia  treść sto jącego  p o d  obradam i 
w niosku udow adnia ,  że w nioskodaw cy bezpośredn io , 
odrzucają  porozum ienie  między niemieckim i polskim 
narodem . Jeżeli w nioskodaw cy m ów ią  o Prusakach ,

wewnętrzr.o politycznych które m og łoby  naruszyć 
w jakikolwiek sp o só b  charakter niemiecki w schodnich  
prowincyj Prus, to dośw iadczenia  dz.esiątek lat dostate^ 
cznie nas nauczyły, co to znaczy. Koniecznością 
ochrony rzekom o niemieckiego charakteru naszych 
ojczystych okolic uzasadniano  wyparcie  języka polskie­
go  z urzędu, szkół i Życia publicznego, a przeszło  
miliard marek z w spólnych pieniędzy państw ow ych  
użyto na trwałe wypieranie polskiej ludności z kraju.

By ch ion ić  rzekom o niemiecki charakter części 
n aszego  kraju, nie dopuszczano  Polaków d o  osiedla­
nia się na własnym gruncie  i nie zaw ahano  się nawefr 
w ypędzić  ich z własnej z.emi przez wywłaszczenie

W o b ec  tych n iedw uznacznych  tendencyi w n io s ­
ku zakładamy przeciw  wnioskowi uroczysty protest. 
Zresztą stawiamy wniosek, by nad wnioskiem tym  
odby ło  się imienne głosowanie."

Front wsęhodni
Punkt ciężkości obecnych  walk i uw aga  p o ­

w szechna zw róconą  jest na w ypadki w  Rumunii, k tó­
re tem u w iaro łom nem u państw u  gotują los Serbii 
i C za rnpg ó r y .

j?';
Front rumuński ro zp ad a  się tu na dwie części : 

p ierwszy biegnie od  Bukowiny az na w sch ó d  od  Kron­
sztadu. gdzie  operu je  armia generała  Arza. Po stronie 
rumuńskiej tę część frontu objęii w g łów nej części 
Rosyanie, którzy przedłużyli swój front bukowiński 
ku południowi. Walki toczą się to w górach  na s a ­
mej granicy. Rosyanie stawiają naszym w ojskom  sil­
ny o p ó r  i większych walk ostatni tydzień nie przy­
niósł. D ruga część frontu Ciągła się w zdłuż p o łu d n io ­
wej granicy w ęg iersk iego  S iedm iogrodu  o d  okolicy 
na  po łudn ie  o d  Kronsztatu na zachód aż d o  O rso w y  
n ad  D unajem . Działa tu armia Falkenhayna. Armia 
ła przebyła w śró d  krw aw ych walk granicznych p rz e ­
smyki górskie p o d  Tóm ósem , p o d  T órzbu rg iem , 
C zerw oną  Wieżą i W ulkanem  ; Pobiw szy  zaś armię 
rum uńską p o d  Targufiń, wtargnęła  w głąb zachodniej 
W ołoszczyzny posp iesznym  m arszem  między rzekami 
Jiu i Aluty. Skrajne praw e skrzydło arm* Falkenhayna 
zajęto O rso w ę  i Turn Sewerin, a g łów ne siły zdobyły  
Krajowę. P o d czas  tego  środek  armii Falkenhayna,
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idący w zdłuż górne j Aluty, a rozchodzący  się na I 
w sch ó d  aż w okolicę miasta f t a m p o lu n g  natrafił na j 
o p ó r  silny Rum unów , którzy kilkakrótnie przeszli do 
ataków. Wywiązały się k rw aw e walki między Ramni- 
cu V al ci i (Rymnik) nad Alutą a C am polungiem . W e ­
dług ostatnich sp raw ozdań  Ramnicu Valcii zostało 
zajęte p rzez  wojska n iemiecko - austryackie. J y m c z a -  
sem praw e skrzydło  Falkenhayna, p rze łam aw szy  front 
rumuński, zwróciło się po zajęciu Krajowy na w schód  
i przekroczyło  dolną Alu tę. Taki przeb ieg  działań w o ­
jennych sprawił, że część wojsk rum uńsk ich , zna jd u ­
jąca się w po łudn iow o - zachodniej W ołoszczyżnie  
jest odciętą od  g łów nych  sił w środku kraju.

Przeciw środkow i armii rumuńskiej i stolicy 
Rumunii Bukaresztowi zwraca się obecnie  flankowym 
m arszem prawe skrzydło armii Falkenhayna.

Rów nocześnie  armia M ackensena działająca ! 
w zdłuż Dunaju z Bułgaryi przeszła od południa  Dunaj 
pod  Swistowem , gdzie  na wielkiej wyspie oddziały 
austryackie i niemieckie już po p rzed n io  zajęły pozy- 
cye. Po  strome rumuńskiej wzięła armia M ackensena 
Zimnicę i po sunęła się już obecnie  o 35 kim. na 
pó łnoc pod  Aleksandryę; armia M jękensena  połączyła j  

się już prawie z armią Falkenhayna. O b ie  armie 
zwrócą się teraz na Bukareszt.

Ze wszystkich innych frontów nie ma nic do
doniesienia, z wyjątkiem now ego  naruszenia praw  
przez Anglię, która uznała n iepodleg łość  Arabii.i jej 
n o w tg o  władcę.

Anglia, Francya. Włochy i Rosya. założyły protest 
przeciw prok lam ow ąnip , Pojski nfefpjodlćgłęj. W Polsce 
tworzy się rząd narodow y, armia polska a król ma być 
w kró tce  ogłoszony.

M a r y  a , S z c z e p a n i k .

P o l s k a  W o l n a !
Polska wolna 1 M ęczennica 
C o  lat tyle w pętach drżała,
Polska wolna  się zbudziła,
D o  życia pow sta ła  !

Ileż trudów , krwi i męki,
Ileż cierpień N aród  znosf^
Aż O jczyzny zm artwychwstanie 
U B oga  uprosił.

Świt wolności z  i i ; ;■ ćiw wstaje,
Sen stuletni nam się ziści,
Nie nadarm o w e kwi m orzu  
Giną  polscy Legioniści !

»  ------

Wielka chwila się zbliżyła,
Żyje Polska! N aród  żyje; 
Śpiewa dzisiaj każdy — kom u 
Polskie serce w piersiach bije !

Hej!  kto Polak, n iech się cieszy. 
Niech radością ducha  poi,
Niech się krzepi chwilą ową.
C o  stuletnie rany goi

Dzisiaj zgodą  i jednością 
Zwiążmy ściśle ramię bliźnie,
1 pracujm y bez wytchnienia 
Już w wolnej Ojczyźnie!

JUerzucha wodna czyli lekarska.
Znaną jest sława Erfu-tu. niemieckiego miasta, z h o ­
dowli jarzyn i kwiatów a u nas "zwłaszcza z nasion, 
które, chociażby naW et  erfurckie nte były, jeżeli mają 
etykietę a choćby nazw ę erfurcką, już Chętniej je od 
innych ludzie nabywają, tylko dzięki temu, że są wrze- 

I kom o erfurckie. Pochodzi to stąd, że hodow la  jarzyn 
i kwiatów stoi w  Erfurcie i jego okolicy j u t  od  d aw ­
na bardzo  wysoko. P om iędzy  jarzynami w tej miej-' 
scowości upraw ianem u szczegó lne  miejsce, p rócz  k a ­
lafiorów, zajmuje rzeżucha w o d n a  zwana także rukwią. 
Roślina ta jest za granicą jak W N iem czech 'i  w e  F¥an- 
cyi ulubioną jarzynką zwłasżcza w  tych sferach, których 
podniebienie wymaga, że tak się wyrażę, p ikantnego  
smaku. A poniew aż roślina ta ma także p ew n e  w łasno ­
ści lecznicze a zbiór jej p rzypada  na czas, g d y  innych 
świeżych jarzyn już nie ma. dlatego jest tam więcijl 
ceniona a w ięc i popłatnia.

Zbiór rzeżuchy zaczyna się we wrześniu i 1rwa 
przez całą zimę i w iosnę , bd praw ie do  końca maja.

Chociaż ta jarzyna jest u  nas mało znana, a je sz ­
cze mniej używana, sądzę  jednak,, że byłaby ona 

i pożądanym  nabytkiem  dla większych miast naszych 
f  i dla Z a k o p a n e g o ; 'd o  k tórego  właśnia w zimie przyje­

żdżają goście więcej wymagający. WieKSze hotele 
i pensyonaty  byłyby spew nością  dobrym i odbiorcam i 
tej rzadkiej a popytnej jarzynki, g d y b y  się tylko 
znalazł dostawca. P ra w d o p o d o b n ie  zakłady te przyczy­
niłyby się nawet, g d yby  się o to  rozchodziło , do 
założenia h o d o w l i  rzeżuchy, w tern przekonaniu , że 
jarzynka ta byłaby n ie jako  jedną  atrakcyą więcej dla 
Z ak o p an eg o  w sezonie zimowym. D o hodow li rzeżuchy 
p o trzeb a  koniecznie płynącej w o d y  źródlanej. Pon iew aż  
rzeżuchę podobniei.jak  sałaty, poda ją  na. su row o , więc 
upraw a jej ze w zg lędów  hygienicznych m o że  być 
p ro w ad zo n ą  tylko w niewielkiej, odległości od  ź ródła .  
Dalszyjn warunkiem Hodowli rzeżuchy jest, by  potok> 
w którym się rzeżuchę uprawia, w zimie nie zamarzał.
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Takiem miejscem na P odhalu  m oże  być w  pierwszym  
rzędzie Jaszczurówka, która w zimie nie zamarza.

W potokach , które są bystre a dno  maią kamie­
niste, upraw a rzeżuchy się nie uda, gdyż  ani p o sa d z o ­
ne  w zględnie  zasiane rośliny nie Utrzymałyby się 
w  rwiącej wodzie , ani nie m ogłyby  się zakorzenić, 
nie mając o d p o w ied n ieg o  podłoża, z k toregoby mogły 
czerpać pożywienie. C hcąc więc zaprow adzić  w p o to ­
kach górsk ich  hod o w lę  rzeżuchy, trzebaby wzdłuż 
potoku  utworzyć drugie  koryto, do k tó regoby  w oda 
z właściwego potoku  do  tego sz tucznego koryta 
wchodziła w jednem  czy kilku miejscach, a potem  
poniżej z tegoż, do p ie rw o tnego  łożyska wpływała. 
W tern sztucznern łożysku w o d a  płynęłaby spokojn ie  
a dno  jego  co rocznie pod  upraw ę odpow iedn io  
m ogłoby  być p rzygo tow ane  Gdyby się ' s tosow ne  
miejsce na ten cel znalazło, co wątpliwości nie ulega, 
to zaprow adzen ie  hodow li rzeżuchy pow inno  znaleść 
odważniejszych przedsiębiorców , k tó rzyby  u p raw ę  tej 
jarzynki zaryzykowali. Tern to Właśnie narody  cywilizo­
wane wyżfe] sioją od mniej cywilizowanych, że się 
nie boją robić  wkładów/ w przedsiębiorstwa, że mają 
o d w a g ę  do  pracy, z której, spodziew ają  się pożytku

U nas d łu g o  się namyślają w czerń me ma nic 
złego, skrobią  się po głowie, co juz podejrzanie  w y ­
gląda, rachują , obliczają, a gdy  już n ap rzód  zysków 
nie mają, wycofują się z togo przedsiębiorstw a, k tó re ­
g o  jeszcze nie rozpoęzęl-! A na ostatku mówią sobie: 
.Najlepiej ja zrobię, gdy  pmniądze schow am  albo i na 
dobry  procent wypożyczę." I jak se umyślił, tak z.ro 
bił. Jeden  schował pieniądze do kom ory i myszy mu 
zjadły a drugi m ądrzejszy zakopał do ziemi a tam je 
norniki lub krety ścięły a i len co w y p ożyczy ł na do 
bry procent, także kapnał stracił, bo  wypożyczający 
zapłacił dobry  p rocent już w tej myśli, że kapitału me 
odda. Po takich interesach m eryzykow nych traci się cię 
żko zarobioną oszczędność ,  a z mą i energ ią  życia i 
chęć  do dalszej pracy.

W ufiicz, 2 0 jX l  1916 J, SzoiepaniJc.

p jtryo tycz te Jasełka Góralskie układu  ks. J. Ł u -
kaszkiewicza. Przy nadchodzących  świętach Bożego 
Narodzenia myślimy n> wyborze Jasełek. Z arządom  
szkól na .Podhalu zwracamy u vage na Jasełka, w  K t ó ­

rych występują górale w swych narodowych s tro jach 
4 opow iada ją  o p odan iach  tatrzań-:k ich.

Treś<* Jasełek X  L. jest  n a s tę p u ją c a ;  — Autor 
wychodzi ze założenia, że Polacy istnieli długie la ta

przed P iastam i nawęr za czasów Rzymskich, k tó rych  
monety z n a j lu je m y  na północnych stokach Karpat. 
Służąc w wojsku rzymskiem spotykali się ze żydami, 
którzy rozpowiadali im o Mesjaszu. Gdy zjawiła się 
gwiazda Chrystusa nad T a tram i,  górale przypomnieli 
sobie ow e podania żydowskie i pospieszyli przez P a ­
nonię, Bo=for i Marą Azje do Palestyny powitać Z b a ­
wiciela Świata, biorąc ze sobą rozmaite podarki i ż y ­
wego orla biaiego ułowione gorw T  itrach. Przybywszy 
do sta jenki s k ła ta ją  ofiary, Cbry-tus Jb przyjmuje 
od po laków  jako reprezen tan tów  całej Słowiańszczy­
zny, ale orła .b ia łego  zwraca i błt gosławi ^o, aby był 
herbem  narodu  polskiego, który na pó łnocnym  wscho­
dzie Europy o t r z j m n e  posłannictwo historyczne do  
spełni** < ia.

Akt Ili opracowany p ,ychologicznie. Heród ginie 
zabity przez włast e sumienie. Mfe ma tu płaskich 
dowcipów przeciwko żydom jakich tak dużo w innych  
■Jasełkach. Akt ten  na mayych scenach może być 
opuszczony.

Akt IV przedstawia trzech pol-kich królów w 
Betleemic, Mieczysław jako wprowadzający -chrześci­

j a ń s t w o  w Polsce, J a n . Kaźtni h z , który  ogł isił N. P. 
Marję Królową Korony Polskiej, i Jan Sobieski, który 
trrąhnjSał Boisko i chrzęści., .n s tw o  przed zalewem 
tureckim.

Jasełka te są do nr byk i a w prost z d rukarn i  P. 
i Mitręg: w Cieszynie. P.

Towarzystwo walki z gruźlicą w Nowym Ta gn 
u rząd” ło w niedzmlą dnia 19 listopada pierwszy 
odczyt o gruźlicy. Wobec licznie w tym celu zaproszo­
nego nauczycielstwa ludowego z pow iatu  wygłosił 

i odczyt Dr. Piątkowski, . który w nadzwyczaj p ros ty  
i zajmujący sposob podał środki zaradcze do walki 

i z gruźlicą,-w czem pomocnymi w głównej mierze będzie  
uświadomione nauczycielstwo Również kom.-acz 
rolniczy p. Nowakowski w nienużącej t r rm ie  wygiuMł 
odczyt o wzorowych gnojówkach i gospodarczych • 
sprawach. Mamy nadzieję, że tego rodzaju  od ży ły  
odbędą  się w całym powiecie.-

SżpKal Cze-woirego Krzyz? w  Rabce nie p o s iad a ł  
dotyihr/.as  odpowiedniego wyposażenia  zimowego, 
wskutek czeg i w ciągu zesziej zimy m u s a ł  być o g ra ­
niczony do 50 lużek, k tów eh liczb; dopiero z n a s t a ­
niem cieplejsł-j  pory roku powiekszonW do 150.

Obecnie Kraj. Stow Czerwonego Krzyża, n ie  
szczi liżąc kosztów, wprowadziło w szp ta lu lVfh sz e ­
reg adaptacyi,, tak że w roku bieżącym utrzym ane 
będzie i w sezonie zimowym pełna ilość tóźefc Sżpłtal 
ten s tanowiący filię szpitala CzerwoD°go Krzyżs 
w Nowym Taygu oddany  byt dotąd w dw óch trzecich, 
a obecnie w całości na pomieszczenie poiskich l e g io ­
n istów.

Na gwiazdkę dla żołnierzy w szpitalach krakow ­
skich ofiarowało Prezydyum  Kraj. Stow. Czerw onego

f
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Krzyża 3000 koron, zaś Filia k rakow ska  Kraj. Stow. 
Czerw. Krzyża również 3000 koron.

Sprawozdanie Komitetu Narodowego w Zakopanem.
Na sztandar III pułk. legj Pol o fiarow any przez Pod­
ha lan  złożyli pp. Skotniccy 50 K. Dr Wasiewicz 50 K. 
Komitet Naród, w N. Targu 50 K. Dr E. Brzeziński 
23 K. E. T renklerów na 20 K. Związek górali w Za­
kopanem  20 K.

P P . S. Waszczyński, S. Kasiński, Z. Roznerowa, 
J. Grabowska, S. Grabowska, Dr Kuczewscy, Dr. M. 
Rudzka, J. Drewnowcy, por. Drewnowski, B. Potocki
II. Langerowa, W. Beringer, W. Krzeptowska, M. Gą­
sienica, J. Galica, St. Korona, E. Mogilnicka, NN. Ko- 
nopczyua, St S/.lachlowski, St. Po ith  po 10 Kor. 
PP. Koresteńska, M. Surzycka, Z. Żeleńska, W. Bar- 
decka, Z Giżycka, N. M. M. po 5 koron.

Pp. S tu n h i lb e ró w n a ,  M. Grzędzieiska, NN. MH. 
EW, W. R og:t 'f , W. Roj, Al i płoch, Dr W. N ow otno- 
wa po 4 Kor.

Pp. J. Kratowska, L. Sobolewska, Z. Brykczyń- 
ska, po 3 Kor.

Pp. Mogilnicki, J. Men, J. Chmielewski, Hajec,
I. Jacina, Sz. Tużyna, B. Koprowski, Ks. P. Petryka 
J Hyc, A. Paw licowa, Wł. Pawlica, Mokrzycka, I. Ka- 
hń-Ka, Z. ł lu b e r  >wa, F. Giużewski, N ,  Jędrek i Zo­
śka, J. SO. po 2 Kor.

Pp. Zdzieli Skotnicki. O bach  >wicz, Krzeptowski, 
J. W ardzyńska WR, W. -YZ.

Z Dziennika urzędowego Nr. 5. W y b ic ie  p rzez  
p a ń s tw o  że la z n y ch  m o n e t  20 h a le rz o w y c h  m ia ło  na  
celu  śc ągn ięc ie  tak iohże  m o n e t  n ik lo w y ch  i użycie  
u z y s k a n e g o  z n ich  m a te ry a łu  n a  cele w ojenne .

G d y  w y m ia n a  po w y ższy ch  m o n e t  n ik lo w y ch  
n a  że lazne  p o s tęp u je  bardzo  w olno, a  nag lące  z a p o ­

t rz e b o w a n ie  n ik lu ,  n a  p okryc ie  z a p o trz e b o w an ie  a r ­
m ii,  w y m a g a  na jszy b szeg o  śc iągn ięc ia  20 h a le rzów ek  
n ik lo w y ch ,  M in is te r tw o  S k a rb u  poleciło  W ła d z o m  re s ­
k r y p te m  L: 59874. poczyn ić  odpow iedn ie  kroki, ce lem  
szybszego  śc iągn ięc ia  m o n e t  n ik low ych .

N a  sk u te k  pow yższego  r e s k ry p tu  zw raca  Starostwo 
do w s z y s tk ic h  z z a p ro sz e n iem  do wzięcia u d z ia łu  
w tej pa try o ty czn e j ,  m a jące j  n a  celu  d o s ta rczen ie  
Z a rząd o w i a rm ii  p o trzeb n eg o  kruszcu , ak cy i ,  a  to 
p rzez  s to so w n e  pouczan ie  o doniosłości 4ej w y m ia n y  
1 p rzez  w ydz ie lan ie  z o b ieg u  pub licznego  w szy s tk ich  
m o n e t  20 h a le rz o w y c h  z n ik lu  i w y m ien ien ie  ty ch że  
w na jb liższej K as ie  p ań s tw o w e j  n a  tak ież  m o n e ty  
że lazne, w z g lę d n ie  b a n k n o ty .

C. k Dyrekcya poczt donosi. Z dniem  1. l is topa­
da b r .  zaprowadzono ruch przekazowy między c. i k. 
Urzędami poczty polowej a Niemcami pod n a s tę p u ją ­
cymi warunkami:

1) Kwota przekazowa musi być podana w walucie 
ko ronow ej.  Kwota pojedynczego przekazu do Niemiec 
m oże  wynosić najwyżej 700 K. z Niemiec zaś w s p r a ­

wach pryw atnych  100 M, w spraw ach wojska lub 
m arynark i 800 M.

2) Pisemne doniesienia na lewym odcinku przeka­
zu są w zbron ione  z wyjątkiem krótkich uwag do tycza -  
jąeych przeznaczenia kwoty przekazewej.

3) Przekazy poczty polowej do Niemiec m ają  
być wstawiane na formularzach zaprowadzonych dla 
przekazów poczty polowej do armii w polu. Urząd 
pocztowy, k tóry przerachowuje kwotę przekazową 
z walety  koronowej na marki) (: Kraków 1 lub W iedeń 1) 
potrąca  z kwoty wpłaconej należytosć za b lankiet 
przekazowy i ustanow ioną naleźytośc przesyłkową 
za przekaz do Niemiec a na pozostałą k.vote, wystawia 
nowy przekaz pocztowy w walucie markowej.

Przerachowanie  dokonuje  się wedle kursu  z tego 
dnia, w klórym przekaz poczty polowej nadejdzie  do 
urzędu przerachowującego. Na lewej stronie odcinka 
nowego przekazu wypisuje urząd nazwisko nadawcy 
i znam iona  nadawcze pierwotnego przekazu poczty 
polowej. —

4) Term in dla reklamacyi z powodu malnej
wyp aty  ty ih  przekazów wynosi jeden rok. licząc od 
daia następnego p > nadaniu  przekazu.

Ulgi wojskowe dla zajętycn w gospodarstwie ro- 
nem i lesnem. Na w a io se t  m inisterstwa rolnictwa 
zarządziło ministerstwo wojny w spra wie tych, którzy 
rozporządzeniem ministerstwa woiny z roku 1916 jako,
zajęci w gosp idarstwie rolnem i le śne .n, zostali zwoT- 

| meni od służby wojskowej aż do 3 J  listopada b. r 
że zwolnienie ich przedłużone zostaje na razie aż d i 
dnia  31 grudnia 1916. W ładze polityczue powiatowe 
przedłużenie  to potwierdzą na dokumencie zwolnienia, 
jeżeli dalsze zwolnienie poza d. 31 grudnia  br. jest  
bezwarunkowo kon eczneni, a zatem jeżeli m aja  być 
zastosowane warunki, przewidziane w rozporządzeniu  
m inisterstw a wojny, przedłużenie może być udzielone 
aż do dn ia  31 marca 1917. Ustalenie dalszych zw o l­
nień  przez władze powiatowe polityczne następuje 
na  podstawie przedłożenia przez odnośną gminę. C> 
się tyczy wszelkich zwolnień poza d. 31 marca 1917 
dla celów pracy w gospodarstwie rolnjczem i leśuem, 
to nastąpi ogólna rewizya. Bliższe postanow ienia  będą 
później ogłoszone.

Uroczysta W ieczornica Sienkiewiczowska która 
miała się odbyć dnia 25 l is topada  została z pow odu 
żałoby Jego Cesarskiej Mości odłożoną na dzień  2 
g rudn ia  b. r. bez zmiany program u.

O G Ł O S Z E N I E .
W  na jb l iż szy ch  d n ia c h  o d b ę iz ie  się s ta ra n ie m  

K o m ite tu  c. k. Tow. Roln . K rak o w sk ieg o ,  sp is  b y ­
d ła  zarodow ego  ra sy  czerwonej polskiej,  m a ją c y  nu 
celu  ochronę  b y d ła  p rzed  rekw izyeya . S z tu k i  w y ­
b ra n e  p rzez  K ontisyę  b ęd ą  znaczone  zn aczk am i (ku l­
czykam i)  w  u sz a c h  i z a p isa n e  do księg i zarodowej.
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W ła śc ic ie l  d ane j  sz tu k i ,  o t rz y m a  p o św ia d c z e ­
n i e ,  k tó re  będz ie  le g i ty m a c y ą  w raz ie  rekw izycy i 
b y d ła  w tu t.  powiecie. — W łaśc ic ie le  czerw onego 
b y d ła  ra sy  polskiej, chcący  sw oje sz tu k i  ochron ić  do 
how u , m u sz ą  takow e  doprow adzić  p rzed  K orm syę. 
O d n ;,i sp ęd u  b y d ła  i m ie jscu , b ęd ą  wszystkie*graihy 
zaw iadom ione.

Z a  k u lczy k  i z ap isan ie  sz tu k i  do re jes tru ,  p ła ­
cić się będz ie  po 2 K or.  od sz tuk i .  —

N. T. 28 /X l.  IG. A. N o w a k o w sk i
Pow. K o m  R o ln .

**0

T
Ła ten tlział rarfa&sssya itiebSarzs ad p aw ia iz la ln n ie i .

G U 1 iĄ)f 1G
I

E D Y K T .
Przeciw Wincentemu Jarzynie w S z c z i w a c y  

w y ż n i j  kto. ego miejsce pobytu jest  nieznane,  « n i® 
s ionym zostar do c. k . ' s ą d u  powiatu. ,  go w Nowym 
Targu przez Po wiato \vti Kasę Oszczędności w Nuwiym 
Targu  pozew <> 4573 kor. 99 hal. z pn.

Na podstawie  pozwu wyznaczono rozprawę na 
dzień 'M  l istopada 1 9 IG godz.  1U rano.

Ceiarn st rzeżenia praw Wincentego J a rz y n y  usta 
mewia s ię  ł 'a la Dra. P.alabaua adwoka ta  w Nowym 
Targu  kuratorem,

Tenże kurator  zastępywcę- będzL Wincentego 
Jarzyn? \ v  rzeczonej sprawie na j tg o  koszt i niebez- 
Wscre l l stwo,  dopóki pa w sadzie się nj2 zgłosi lub 
pemońiócnika nie zamianuje.

G. k. Sąd powia towy O. II.

Nowy Targ,  17 l istopada 1 9 IG.

W O J E N N E  P R A N IE  !
Z pow odu d rożyzny  i b r a k u  m y d ła  w y p ró b o w a łam  

sposób prania nieszkodliwy bez mydła. 
Bielizna która pochłonie 1 k j .  mydła może być wyprany 

kosztem 90 hal.
Sposób  p ra n ia  p o d a m  k a ż d e m u  za  n a d e s ła n ie m  
•50 hal.  p rz e k a z em  p o d  a d re se m  M. O s tro w sk a  

N o w y  T a rg  ul. L u d ź m ie r s k a  2 5 .
—  P ro szę  o dok ład n e  pom inie  adresów —

W RA3IE W YŻNEJ W SZ K O L E  

jest do sprzedania
ja łó w k a  8  m iesięczna, rasy czer. polskiej  
z za ro d o w e j ODory W P . Róży Zduniow ej.

Stacya kolejowa i poczta w miejscu.

i — fl -  = ---------- ■ = ■ _________  ■ 1 1 ■ - - - ■ - - r a
W

S w ó j  d o  s w e g o !  S k t c i C l r i i C c i  ^  ł ą c z n o ś c i  s i ł a !

Sklep kółka Rolniczego w  Cz. Dunajcu ’
jest g ł ó w n e m  ź r ó d ł e m  zakupna towarów spożyw czych dla gminy i okolicy  
reguluje ceny i zapobiega lichwie towarowej. Prócz tego ma na składzie w ó d k i ,  
r —- _» k o n i a k i  i r u m y  w zamkniętych naczyniach. -—   

-    M ~ H ~    ------------------------- - ----------- 1—  H ~ E  — :-------------------- - -----

P ow iatow a Kasa oszczędności w Now ym  T a rg u
p r z y j m u j l e  z g ł o s ^ u n i a  n a

S ub skryp cyę  V  austr. p o życzk i wojennej.



8 GAZETA PODHALAŃSKA* Nr. 49

Kupię dom lub willę
o k ład a jącą  się z kilku  pokoji w  następu ją­

cych. m ie js c a c h :
W a d o w ic e ,  Benice, Mszana dolna,  N o w y  Targ.  

Zakopane ,  Krościenko,  Szczawnica.

Zgłoszenia z podaniem  ceny pod  adresem  : Dr. I. Kudas 
st. lekarz pow iatow y San-od Most Bośnia.

ę  \ r * sśferaji przechodzonych oraz
^  |  -  skład maszyn do jzycia  ma

3<5zef Papier w Now ym  Targu ul. Sobieskiego.

Zawiadamia się strony inierasewane źe, 
obligacye

!V 'austryack ie j po życzk i 
wojennej

są do odebrania 
W Ptfwlat. Kasie O s z c z ę d n o ś c i  w N. T arg u  

za zwrotem kwitu tymczasowego 
i uiszczeniem uależytości pocztowej.

DYKEKCYA 
Pow. Kasy Oszczędności

w  N ow ym  Targu.

Z w iąssk  ekonomiczny Kolek rolniczych
w e Lwowie.

S to w arzy szen ie  z a re je s tro w an e  z og ran iczo n ą  po ręką .

obecnie :

KRAKÓW, Rynek 22. I. p.

d o sta rcza  bu -tow nit
I. N asiona , n aw o zy  sz tuczne , m a sz y n y  r o ln i c z e ;

I I .  W egie ł ,  koks, w apno , cem ent, m a te ry a ły  
b u d o w la n e ;

I I I .  A r ty k u ły  spożyw cze i dom ow ego  użytku , w szel­
k ie  to w azy  g a la n te r y jn e ;

IV . N a ptq i sm ary .

SPÓŁKA HANDLOWA W ZAKOPANEM
Stow j ire je s tr . z ogr. po ręką.

TELEFON Nr. 3 . TELEFON Nr. .!.

SKLEP C F N T A L N Y  W DO M U „B A ZA R  P O LS K I", UL. K R U PÓ W K I 
TR ZY  F IL IE : U L IC A  K O Ś C IE L IS K A , C H R A M C Ó W K J  i K R U P Ó W K I

ELEKTRYCZNA PALARNIA KAWY. F A B R Y K A  W O D Y  S i  DOW EJ

POI EGA

towary kolonialne, cukry i delikatesy — stare wina kuracyjne, wódki i koniaki — konserwy 
i wszelkie artykuły spożywcze na wycieczki — gałanterye, rzeźby, mydła i perfumy. Największj 
skład przyborów i ubr ań  do turystyki, ceny podług Katalogów wieai nsitich. Kosze i przybory 
do podróży. — W i e l k i  w y b ó r  s z k ł a ,  p o r o e l a n y  i n a c z y ń  k u c h e n n y c h .

= = —  H U R T O W N E  S K Ł A D Y  W I N .  --^ =

GŁÓWNA REPREZENTACJA RROWARU W OKOCIMIE I TENJZYNKU.
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Redaktor odpowiedzialny; Alfred Kador Drukarnia I. Borka w Nowym Targu.


